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Błogosławieństwo Oica św, Piusa IX z 29-go Grudnia 1875 i Ojca św. Leona XIII z 6-go Maja 1892 piszącym i czytającym „Katolika“.

„Katolik“ z ,.Rodzin^“ wyidiodzi wo Wtorek, Cirtnrlrk i Soboto. Kosztuje na kwartał 1 tnarkę, w Austryi I ztr. — „Katolik“ z ,.Rodziną“ i „Prncą“ kosztuj» na k n“tał 1 mli. 25 délit 
w Austryi 1 zlr. 25 łcnl. — Ogłuszeni» przyjmuj« się za opłatą 20 fon. od wiersza (rządka) drobnogo. — .,Katolik“ zapisany jo ;t w ernniku pocztowym pod Nr. 30 (Zeitungs-Preisliste Nr. 3G).

Czas odnowić przedpłato
na nowe ćwlercrooze.

„Katolik*. wy chi d/ąey 3 razy tyg dni. wo, kosztuje
MT tylko 1 nark«; ~WKĘ

na kwartał.
„Katolik“ z „Pr icą“ kosztuje I mrk. 25 fen. 

na kwartał
Ab inuj ;ir „Katolika“. Zachęcajcie innych do 

zapisywania sobie „Kr.tcd ka*.

Sprawy szkolne.
Z Siemianowic Szkolarz Józef Drosdż, 10 lat 

licząi y, nie przyszedł w Czwartek do szkoły. Nazajutrz 
został za to pr/.ez nauczyciela p. Łakomego ukarany 
w ten sposob, 11 mu tenże, jak chłopiec mówi: „wle­
pił“ trzciną U na ręce tak, że uau ją do krwi przeciął. 
Chłopiec uciekł ze szkoły p >d zas pauzy. Matka jego 
poszła z nim do głównego nauczyciela użalić się nad 
postępowaniem nauczyciela Ł, lecz widać, iż to sku 
tku me odniosło, albowiem p. Ł, gdy chłopiec do 
szkoły przyszedł, zbił go trzciną tak po zadzie, że 
chłopiec ani leżeć, ani siedzieć uie może; ciało bvło 
sine, krwawtiti pręgami zaszłe i nabrzmiałe. Matka 
poszła tedy do inspektora szkólnego i opowiedziała, 
jak było a nawet pręgi chłopca pokazała. Pan inspe­
ktor spisał wszystko i przyrzekł, że się tą sprawą zaj­
mie. Wyraził również życzenie, aby mu o takich nad­
użyciach nauczycieli zaraz donoszono.

Ze Sandowlc. Nauczyciel p. Czaja, z polskiego 
rodu pochodzący i w uaszej wsi urodzony, ukarał 
trzech rhłopciw z:» to, że idą.', ze szkoły rozmawiali 
po polsku. Jeden dostał dwie, drugi sześć, trzeci ośm 
na ręce.

Ażeby ta sprawa doszła do ministra, przeto re- 
dakeya podaje to samo po niernie. ku i ten numer „Ka­
tolika“ posyła prosto do pana ministra

(Herr Lehrer Czaja aus Sandowitz hat drei Kna­
ben Bestraft, weil sie auf dem Wege aus der Schule 
nach llause polnisch gesprochen haben).

Obrazki z wyehoditwa.
(Ciąć dalsxy).

Zgroza prawdziwie przejmuje człowieka: jedną 
z dziewczyn (M... W..) uciekającą z podwórza, ko­
pnięto dwa razy negry i rozdarto na niej suknię od 
góry do dołu. BHa to prawdziwie bolesna i serce 
rozduer jąca rzecz, wid/.eć te postacie smutne, błą­
dzące na ulicach i nie módz im pomódz. Wiele z nich 
nie miały »ni pieniędzy, aby powrócić do domn. 
W ty<h samych koszarach przestało już w ciągu lata 
więcci niż 70 osób pracować i odjechało sobie, i te 
były najmędrsze. Wszj ~tk>e inne, które w wzmian­
kowanych koszarach doczekały się smutnego koří ca, 
muszą przyznać, jeżeli te słowa czytać będą, iż się je­
szcze o wiele za mało powiedziało.

Zresztą nie są io jedj ne koszary, w których tego 
rodzaju zajścia sie zdarzyły ; w kilku innych przyszło 
rówmeż do wybryków. W kilku miejscach musieli lu­
dzie i djechać z próżnemi Kieszeni) mi

To p°wn8, że w niejednych miejscowość' ich wy­
płacono d, bry zarobek ; utoli wszędzie było trzeba od 
rychłego rana do późnego wieczora z wytężeniem i 
ciężl o pracować. Skoro praca była zgodzona na dni, 
natenczas derórca już się o to postarał, żeby polskie 
dziewczyny pracowały usilnie i z natężeniem wszyst­
kich sił; bo im prędzej praca się skończy, tem węcej 
zysku ma uozórca, tem lep ej jest zapisany u swego 
pana. Skoro zrś praca < dd.ina na akord, wtedy lu 
dzie juz sami ubiegają się, aby kilka czeskich wię ej 
zarebić. Nie r/adko się zdarzało, iż wieczorem trzeba 
było robić nacierania aśiią, aoy spracowanym mu- 
szkułom znowu « ud ć gibkośc:. Wyżywieuie jest 
skromne on sie w wielu miąjs .eh pomyśleć nie 
można. Rano dają kawę słabą, mezdolrą podrażnić 
nerwów. W pełudnie wywożą beczułkę tak ej same, 
ka'7y na pole i kawałek clilena — oto cały obiad.

Główne posilenie się przypada na wieczór i kłada 
się z kartcili i kapusty, grochu lub fasoli. Chleba 
musi sod e każdy sam kupić, również masła. I w Nie­
dzielę me ma hpizego jadła, krótko mówiąc, te kilka 
groszy, które ludzie zlamtąd przywożą, oszczędzą sobie 
na jedz -niu.

Mi. szkanie w koszarach nie jest bynajmniej przy- 
jemnem i wygodnem. Na dominiach są nieraz obory 
dla bydła świń więcej eleganckie i wspanialsze niż 
budynki nreszkalne dla polskich robetników. W jednej 
izb o śp: 10, 15, 22, a nawo* 29. Łoża stanowią tap­
czany (pritsche) i proste dery. Nie trzeba sobie je­
dnak wystawiać, jakoby owe sypialnie były wielHemi 
salami ; cą to po części zwykłe izby, nieraz tylko o je- 
dnem oknie. Nie dziw zatem, że robotnice wolą pod­
czas gorących dni lata spać w stogach aniżeli w 
owych izbach.

Oby to, cośmy powyżej podali było nauką, dla 
każdego I Niech nikt nie opuszcza stron ojczystych, 
nie zawarłszy poprzednio już w domu kon­
traktu prawnego, który tak pracodawcę zobowiązuje, 
jak biednego robotnika. W tym względzie nie trzeba 
nikomu ufać, a mianowicie nie bezsumiennym agen 
tom, którzy za każdego robotnika 3 marki pobierają 
i jeszcze 4 marki z każdego obieżysa a wymuszą, jak 
to się stało w Pnznańskiem i w Polsce. Tylko to 
ma wartość, co się ma czarno na białem. Podanie 
nazwiska agenta to nie kontrakt, to nikogo nie zobo- 
więzuje, a najmniej samego pracodawcę.

W ogóle nie powinien nikt porzucać stron ro­
dzinnych, Kto tutaj pracę i zatrudnienie, nie źle sią 
opłacające, unieść może Bez wątpienia ma się tu 
dziewka lepiej niż jaka obieżysaska. II nas przynaj­
mniej nikt jes; cze nie zapłacił kary za to, że przy ko­
paniu ćwikły jedną złamał, co się w Saksonii w kilku 
miejscach zdarzyło. Tutaj nie potrzebuje się trż ża­
dna robotnica tak namęczyć, zdrowia sv ego nadwyrę- 
żać, jak s‘ę nieraz w saskich koszarach dzieje. Zatem: 
nie wszystko złoto, co się świeci! D. c. n.

^ adomoścp s caf-sp M&fóL
Berlin, 22 Marca. (Sejm pruski). Poseł Le- 

tocha zawezwał rząd, aby spieszniej budował te żele- 
źnree (drogi żelazne) i dworce, na które już dawn > 
sejm przyzwolił pieniądze. Mianowicie chodzi o żele- 
zn ce z Lublińca do Wosowskiej. z Chorzowa do Ka 
towic i o dworce w Bytomiu i w Chebziu. Powiat 
Lubliniecki jest ubogi, przez nowe tebźnice powstałyby 
nowf fabryk' i lud miałby zarobek, mianowicie przy 
wapienuikach. W Bytomiu dworce nie wystarczają, 
most na drodze do Szombierek powinien być szerszy, 
magistrat Bytomski bordro sprawiedliwie żądał pe 
wnych rzeczy przy budowie dworca. Pociągi z Byto­
mia do Chebzia tak wolno cbidrą, że końmi prę­
dzej zajedzie. Dworzec w Chebziu też za ciasny 
jest.

Ze strony rządu odpowiedziano, że już usunięto 
wszystkie truduości. Zeleźuca z Lublińca będzie uu- 
dowana wnet co do dworca w Bytomiu, to się poro- 
zumiauo z magistratem, lecz tu olu szerszego ku Sz< m 
bierkom budować nie można, bo rząd nie ma dosyć 
pieniędzy, a m asto Bytom nie chce dołożyć pienięd-y. 
Go do drogi z Chorzowa do Katowic, to były trudno­
ści, mianowicie też ze strony kopalni, lecz teraz wszy­
stko urcgul .wans.

Poseł S p e r 1 i c h jeszcze też żądał, aby most 
pod żelrźncę na szosb do Szombierek iył szerszy, bo 
tam się schodzą dwje szosy i wiele wozów i ludzi 
przechodzi.

Minister odpowiedział, że gdyby miasto By­
tom dało na to 30,000 m., toby to można zrobić, lecz 
miasto nie chce tego zrobić. Rząd tylko o to b, Jzie 
się starał, aby most i droga pod mostem były 
proste.

— W parlamencie niemieckim odb ły 
p ę we Wtorek i Środę bardzo burzliwe posiedzenia. 
Przyczynił e ę do togo poseł Alwąrt, znany antysemita. 
Kiedy nowiem we Wtorek postępowi posłowis bardzo 
mu dopiekali i docinali, a żydów bronili, wtedy Al 
w„rt J.OW edział, iż żydowszczyzna jeat trucizną dla

ducha chrześciaństiego, że żydzi oszukali naród nie­
miecki o kilka; et mihonów marek, a A;wart ma do­
wody w rękach, że ludzie od rządu, a także i posło­
wie dali B.ę żydom przekupić. Te słowa wywarły 
wiel ie wrażenie na wszystkich pos’aeh, a zarazem 
zgorszenie. Zażądali od Al warta, ażeby udowodnił to, 
co powiedział.

W Środę był parlament przepełniony słuchacza­
mi, a na ulicy stało dużo ludzi, którzy wznosili wi­
waty na cześć Alwarta. Gdy przyszło do rzeczy, 
oświadczył Al wart, iż tylko koka dokumentów może 
dziś dostarczyć, ponieważ wszelkie papiery umieścił u 
różnych przyjaciół, albowiem się bał trzymać je w .o 
mu, żeby mu ich kio nie skradł. Całą Środę i noc 
ze Środy na Czwprti k jeździł i odbierał akta. lecz nie- 
klóre są schowane w Lipsku To, co mc w rękach, 
chce parlamentowi przedłożyć, lecz powiada, że to tyl­
ko mała cząstka; po Wielkanocy, gdy pot łowię się 
znów zjadą, przedłoży wszystko.

Posłowie uradzili, aby przerwać na godzinę po­
siedzenie parlamentu i z każdego stronnictwa obrać je­
dnego, aby ci mężowie zaufan a zb&dnli, co w papie­
rach Alwartowych stoi. Tak się stało. Po godzinie 
znów się posłowie zebrali, a hr. Balles trem powiedział 
w imieniu mężów zaufania, że w papierach ne można 
było znaleść dowodów na to, co Alwart twierdził. 
Wtedy znów rozmaici posłowie ganili Alwart i, że ga­
da a nie ma dowodów, na co Alwart odpowiedz lał: 
„Bądźcie cierpliwi, aż w&zystkie papiery otrzymam, a 
będziecie rr eli dowody, że prawdę mówiłem.“ Alwart, 
Stoecker i mm antysemici gadali ostro przeciw żydom. 
Stoecker powiedział: „Jesteśmy na najlepszej drodze, 
aby naszą niemieccą duszę żydom zaprzedać, skoro się 
nie ockniemy.“ Alwart znów tak rzekł: „Naród nie 
miecki tak jedt dz.ś zźyd iały, że kto przeciw żydom 
działa, ten nie znajdzie prawa. Dopóki żydów nie 
usuniemy, nie będzie lepiej.“

Wszyscy są bardzo ciekawi, co też z lego wyni­
knie. Tymczasem parlament został zamknięty aż do 
13 Kw.etnia, lecz s^oro się posłowie po tym dniu do 
Berlina zjadą, zaraz znów będą żądali od Alwarta do­
wodów, bo powiadają, iż jak najprędzej musi się po­
kazać przed całym krajem, czy to Hrawda, c*y nie. 
Więc po Wielkanocy będą bardzo zajmujące obrady.

Sejm pruski zakończył w Ś 'odę c brady; po­
słowi rozjadą się do domu. Dopiero 11 Kwietnia 
przybędą znowu do Beri na

— Ks. kardynał Kopp miał u cesarza Wilhelma 
posłuchanie, po któiem był u cesarstwa na śn.adaniu. 
Prezes ministrów wydał uczlę na cześć ks Kardynała.

Aust**yacki s,„in wybrał w miejsce p. Sn-olki 
pierwszym prezydentom liberała Chlume kiego, Niem­
ca; za.-tęprarai zaś konserwatystę p. Kailireina i Pola­
ka p. Madejskiego. Na tem atnem pos edzeniu po­
sprzeczali się posiowie niemitccy z czeskimi. Czesi 
powiedzieli, że mu*zą się u-tawicznie domagać, aby 
cesarz aue.try cki króhm czeskim się ukoronował i aby 
Czechy st-ły się samodzielnym e rajem, jak Węgry. 
Potem się z.ów liberały kłócili z antysemitami i to 
b„rdzo ostro. S/c .ególi a Ij rzecz, że w ja inbądź 
sejmie zacznie się mowa o żyda .n, zaraz bardzo ostro 
idzie; wiiać, że żydzi wszędzie się już sprzykrzyli.

Węgpf. „Katolik“ pisał, że wielu posłów bar­
dzo się oburzjło na był, go ministra Tis.ę za to, po- 
nieważ jak jesîcze był miuistrem, cheLł Papieża sjo- 
wodować, aby się wni.. za w sprawę wyb rów. Tisza 
je^t ,'jz teraz po-iiyczuie zibity, wcale do se .nu nie 
przychodzi, a rożoi pts ow.e wyzywają go jeszcze w 
sepnie i nie chcą go znać W(_»le. Głównie ich to obu­
rza, jak Tisza mógł wzywać Papieża do wmięizania 
się w wewnętrzne jpra ,y węgitrs ie, P| p eża, którego 
jako kalwin nienawidził. Tisza będzie mus>ał nieza­
wodnie po eistwo złozyć i straci wszelkie znaczenie. 
Badzie lepiej dia Węgier, gdy ten kal in i mason za­
przestanie się zajmować poiitycznemi .prawami. Mi­
nistrowie starają się go bronić, ie.-z barazo słabo, aby 
sobie czadem nic: zaszkodzić.

Rosya. W Moskwie mieli obierać w tych 
dniach burmistrza. Zuiim się to zaczęło, przystąpił 
gospodarz Andryanow do dotychczasowego burmistrza 
Aleksejewa i podał mu list. Podczas gdy Aleksejew
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list czytał, wyjął Andryanów rewolwer z za pazuchy 
i strzelił do czytającego, który upadł, śmiertelnie ra 
niony; po południu tego samego dnia umarł. An- 
dryanowa schwytano ; chciał z początku udawać wa- 
ryata, lecz to się nie udało. JHni mówią, że zbrodnię 
popełnił ze zemsty, bo przed 2 laty został skazany na 
karę przez sąd, w którym Alaksejew był sędzią; inni 
głoszą, iż to sprawka socyalistów.

Francya. Wyrok na tych, którzy przez spółkę 
Panamską dali się przekup c został wydany. Starego 
Lessepi a, byłego ministra Beho1 posła Bloudina uzna 
no za winnych; Lrss< psa skazano na 1 rok, Blondina 
na 2 lata, owego ministra zaś na 5 lat więzi nia, 750 
tysię< y franków kary, utratę praw honorowych, (utratę 
orderów, tytułów i prawa głosowanie). Ci trzej muszą 
też zapłacić razem 375 tysięcy do kasy spółki. ßteściu 
innych oskarżonych uwolniono. Gazety biją w sąd za 
to, że tylko 3 ukarał, a innych uwoln ł. Jedna z ga­
zet pisze, że wyrok został wydany pod wpływem bo 
gaczy żydowskich i masonów, którzy sędziów przero­
bili po swojemu.

— Żyd Herz, główny majster w Oszustwach Pa­
namy, leczy się pod strażą w Londynie. Jtst mu już 
lepiej i niezadługo przywiozą go przed sąd da Paryża. 
Herz gniewa się na Kotszyldów i głosi, że paryscy 
Rotszyldzi są głupi ludzie a przytem bardzo zazdroś­
ni na każdego żyda, który się czem odznaczy, bo się 
boją, aby .m w geszeftach nie zaszkodził. Rotszyldzi 
chcą, aby jeden był królem nad Izraelem, a tym ma 
być Rctszyld.

Włochy. Wiadomo, że w rządowym banku 
rzymskim a także w neapolitańi kim i toskańskim za­
szły wielkie nieporządki ; dyrektorzy pokradli pienią­
dze. Gdy się to wydało, rząd wziął banki pod opiekę 
i zbadał wszystko. Pokazało się, że straty skutkiem 
niedbalstwa i prceniewierstwa urzędników przeszło 60 
milionów wynoszą. Oszukanstwa sb gają roku 1883; 
w tym roku popełniono pierwsza: cygaństwa. W sejmie 
powstało wielkie obrrzeme, które ministr .wie starali 
się uśmierzyć, mówiąc, że sąd winnym wytoczy proces. 
Wreszcie obrano komisyą, która ma się przekonać, jak 
banki obecnie stoją.

W Irlandyi gotują się protestanccy Anglicy 
do zbrojnego powstania, skoroby prawo dla Irlandyi 
prawem się stało. Już podobno uają 20 milionów 
marek na tę wojnę a przechwalają się, że na pierw­
sze zwołanie stanie 100 tysięcy ludzi pod bronią Już 
sobie też uh żyli pieśń wojenną, w której śpiewają: 
„Nie chcemy, aby rewolucyoaióci i zdrajcy kraj nasz 
zabrali a z n m nasze życie i nadzieje*. Rząd angiel­
ski musi się wstydzić za takich obywateli. Irlandzcy 
posłowie inaczej mówią, a mianowicie: „Bismarck po­
wiedział, że An/lia mało znaczy, dopoki z Inaudyą 
porządku nie zrobi. Jeśli Anglia da I'land,i dobre 
prawo, to stanie się 10 íazy tak mocną, jak była do­
tąd, albowiem będzie miała z Irlandyi wierntgo przy­
jaciela i sprzymierzeńca, podczas gdy dotąd miała 
niezadowolonego i niespokojnego towarzysza*.

W Serbii poszedł mi lister rolnictwa w od 
stawkę, następcą jego został liberał Kundowicz. Sły­
chać, że i inni ministrowie mają też ustąpić. Nie ła 
twą teraz będzie sprawą rządzić Serbią, albowiem 
pokazuje się, że posiów za rządem i przeciw rządowi 
jest jednak prawie równa liczba. Oprócz tego wy­
brano jeszcze 3 postępowców, i ci to będą mieli wel- 
kie znaczenie, albowiem na czyją stronę się przechylą, 
ten zwycięży.

Wiadomości bliższe i dalsze.
Bytom. Od 1 Kwietnia br. wyjdzie nowy plan 

jazdy kolejowej. Czas odjazdu i przyjazdu pociągów 
będzie od tego czasu podawany podług czasu, jaki jest 
w środkowej Europie, nie będzie się zatem zgadzał z 
czasem poszczególnych miejscowości. U nas, jak w 
ogóle na całej wschodniej stron:e kraju, będzie czas 
kolejowy o kilkanaście przeciętnie minut późniejszy od 
czasu, jaki mu jscowe zegary wskazują.

— W Niedziele 26 b. m. będą składy otwarte 
także po południu od godziny 8 do 7.

— Pewna kobieta wyszła w Niedzielę rano z do­
mu, zostawiwszy w iibie s*e jednoroczne dziecko pod 
dozorem 4 letniego chłopca, którego rodzice w tymże 
domu mieszkają. P< dczas je; nieobecności zaczęło coś 
kipieć w piecu, co tak>m gęstym dymem napełniło 
izbę zamkniętą na klucz, iż byłyby się oba dzifcC1 nie­
zawodnie udusiły, gdyby nie przytomność czter°letuie- 
go chłopczyka. Wszedł on na krzesełko, odemknął 
okno i wołał, co mu sił starczyło o pomoc, bąsiad 
ka usłyszała jego wołanie, otworzyła drzwi a był już 
wielki czas, gdyż dziecko w kolebce już było omdlało.

Rozbark. Zeszłego tygodnia znaleźli dwaj chłop­
cy na polu przy kolei wązkowatej paczkę dynamitu. 
Rozsądkowi ich należy przypisać, że z tego powodu 
nie zaszło żadne nieszczęście. Pozostawiwszy paczkę 
na polu, opowiedzieli nauczycielowi swemu, co znale 
źli, a ten p< starał się o to, źe paczkę niebezpieczną 
oddano na policyą.

Zabrze. W krótkim czasie wydarzyły się tu w 
oko1 cy dwa morderstwa. Parobek do koni Bernard 
btanik zabił swego towarzysza Juliusza Gramotkę, ude 
rzywszy tegoż siekierą w głowę. Zabójcę, który czyn 
zbrodniczy popełnił podobno w pijaństwie, natychmiast 
uwięziono. Drugi wypadek wydarzył się w Sobotę.

Robotnika Fischera z kopalni królowej Ludwiki za­
mordowano na drodze do domu nie daleko mieszka­
nia na kolonii Schüller, przeciąwszy mu nożem gar­
dło. Trzy podejrzane osoby policya uwięziła, ale kto 
właściwym jest sprawcą, dotąd nie wiadomo.

BaAgów. Po założeniu kopalni cynkowej Rozalii 
w Wielkiej Dąbrówce utraciła gmina Bańgowska wodę 
źródlaną Sąd, do którego podano z teg > powodu 
skargę na wzmiankowaną kopalnią, rozstrzygnął, iź ko 
palma ta winna się postarać o wodę dla gm.ny Wo­
dociągi z kopalni do wsi, które właściciel kopalni bę­
dzie musiał wybudować, będ.y 4 kilometry długie.

Góra św. Anny. 21 M-irca umarł Przew. ks. Ka­
zi mierz Koziołek, Franciszkanin. Poch dził z parafii 
Mechnickiej, do zakonu wstąpił w r. 1878, a ś i ęce 
nie kapłańskie otrzymał 10 Sierpnia 1888. Był to 
bardzo gorliwy kapłan, który mimo choroby, ciągle 
d; latał dla sprawy Chrystusa, a na pożytek dusz wier 
nych. W Piątek został pochowany. R. i. p.

Od Miasteczka. (Gwoli zwierzyny). Gdyby też 
raz przecie przyszła rządowi dobra myśl, ażeby lepsze 
prawo na zwierzynę zostało wydane, bo obecne, choć 
nowe, przecie starych rzeczy złych nie wykorzeniło.

Osobliwie co się tyczy zajęcy, to można powie­
dzieć, że te mają większe prawo niż Barn gospodarz. 
Zające mogą żreć i niszczyć ubogiego róloika, a za to 
nic, jeszcze cicho musi być. A przecie to jest rzeczą 
więcej, jak pewną, że jeden jedyny zając przez jedno 
lato wyrządzi chłopu najmniej za 15 m. szkody, bo 
owe zające żrą, niszczą i obgryzają, jak s<ę tylko co 
zazie en. aż do żniwa. Tymczasem nie jeden zając się 
żywi z chłopskiego pola, lecz kilkadziesiąt nlłn kilkaset.

Go sie tyczy jaźwca (dhchs), to też tak samo, bo 
ten zwierz co prawda nie żre żadnego zboża, lecz wy­
kopuje bardzo liczne d nury i doły, a przez to robi w 
niejednem miejscu bardzo wielkie szkody, za które 
chłop mc nie doBtaje, bo nie ma prawa.

Z inną zwierzyną też nie jest wiele lepiej, bo 
choć niby prawo jest, ale, cóż kiedy je można rozmai - 
cie obejść n. p. gdy jelenie albo saraiki komu żyto 
obgryzą, jak już się ma wysypać, — wtedy przyjdą, 
obejrzą i powiedzą, że to dopiero na ,żniwa oszacują. 
Zryją komu dziki żyto na zimę lub w zimie, to też 
dopiero na żniwa ma być szacowane. Jak to potem 
szacować, gdy sam, tam zostanie nieco nieruszone, 
osłab k trawą zarośme, a potem mówią, że to od mo- 
krości i koniec końców nie ma wiele z całej szkody.

Ale ile to jeszcze przytem krętaniny, pisać ny! 
Prawo mówi, że jak się szkoda stanie, wtenczas do 3 
dni ma poszkodowany policyi donieść albo ustnie albo 
piśmiennie. Nasz p. am to wy n. p. nie chce ustnie, 
tylko na piśmie. A czy to każdy umie pisać po nie 
miecku, jak się należy? Więc znowu szukaj pisarza i 
płać za pisanie.

Panu posłowi Konradowi bardzo dziękujemy za 
jego trudy w tej sprawie i życzylibyśmy sobie, ażeby 
100 takich panów Konradów w sejmie zasiadało, któ- 
rzyby się atarali, aby szkoda, wyrządzona przez wszel­
ką zwierzynę wynagradzana była, jak się to samo przez 
się podług sprawiedliwości rozumie; albo niech pano­
wie płacą szkodę, albo niech zabezpieczą na ;ze pcla 
przed sikodą. My chłopi nie zazdrośćmy wam ucie 
thy w lesie, lecz niech nam zwierzyna naszego chleba 
me niszczy i nie wypai a się czyim kosztem. Który z 
wielkich panów chce być istotnie szlachetnym, nie tyl­
ko z imienia, tego powinno być wstyd, gdy na stół po­
dają zwierzynę, wypasioną na chłopskich gruntach, a 
szkoła nie została chłop- m nagrodź na.

(„Katolik* debrał jeszcze w.ęcej listów o tej 
sprawce; poda je w przyszłych numerach)

Racibórz. Podczas walnego zebrania tutejszego 
związku katolickich robotników spadt wielki gazowy 
pająk, właśnie k.edy go miano zapalać, na ziemię i to 
między generalnego prezesa, przewieleb. ks. komisa 
rza i dziekana Strzybnego i wiel. ks. kapelana p rw ■ 
szego Fiascbę. Każd, z obecnych mniemał już, że je 
den z nich na pewno zabitym został, Btrach ogólny, 
co z tego wypadku wyniknie, przejął już serca w=zy 
stkich. Tymczasem na szczęśće nieznaczne tylko po­
ranienie w nogę i rozdarcie ubran a odniósł z tego 
wypadku wiel. ks. Flascha. Ks. komisarz Strzybny 
kilku sł< wami uspokoił obecuych, puczem wiel. ksiądz 
Krahl miał swój wykład dalej, jak gdyby nie Dyło mc 
zaszło

Nowa-wieś W Niedzielę 12 b. m. umarła po 
wielkiej i ciężkiej chorobie Mary anna Pawelczyk, licząc 
dopiero dopiero 40 lat. Była to bardzo gorliwa agent 
ka „Katolika*, którego przez 18 lat pobierała swo­
jemu mężowi jeszcze przed śmiercią radziła, żeby te­
go pisma nie zaniechał. W p » "zet e jej wzięła udział 
wielka liczba ludzi. N o. w p.

W Wielkich Droniowitach w powiecie Lublinieckim 
znaleziono w e Wtorek rano w studni trupa wdowy po 
nauczycielu H. Prawdopodobnie wpadła do niego 
przez własną nieo-tiożncść.

Marklowice. Sprawiono nowe piękne stacye do 
naszego kościoła. Lecz radość nasza z tego powodu 
się popsuła, albowiem na stacyach tylko niem eckie 
napisy, a tu u nas lud cały polski. Prawdziwych 
Niemców jeBt w Marklowicach aż 4, inni wszyscy Po­
lacy, e przecie taki wzgląd na nich się bierze, źc raz 
do miesiąca kazanie niemieckie. (Teraz nie ma żadne­
go, bo nasz Przew. k 1 Prób całą zimę choruje). Je­
stem ciekawy, czy też jest gdzie parafia niemiecka, w 
której dla 4 Polaków kazania polskie się odbywąją?!

Sprawy towarzystw, (zebrania i t. d.
Bytom. W Sobotę 25 bm. odbędzie się zwyczaj­

ne posiedzenie Towarzystwo św Aloj -go na sali po­
siedzeń p Maisego, ul. Krawiecka, o odz. 5 po po­
łudnia. Na porządku dziennym mvdzy innemi ciąg 
dnlszy wykładu: „Siedm cudów Św.ata*. W Niedzielę 
26 bm. również zwykłe posiedzeń.e o tej samej go­
dzinie. Na porządku dziennym wykład: „Jak wygą- 
dało w Rzymie za czasów Nerona, sivasznt-go prześ a- 
dow y chrześcian.* Zarząd uprasza członków o jak naj­
liczniej-:zy udz ał. Goście mile wilziani.

Karb. W Sobotę dn:a 25 Marca i w Niedzielę 
2 Kwietnia odbędzie swe zwykłe posiedzenie To warzy 
siwo św. Alojza go o g dz. 5 po południu. Na po­
rządku dziennym będzie miał gość z Bytomia zajtnu- 
ą e opowiadanie z podróży. Członków uprą za b5. o 

jak najliczniejsze przybycie. Goście mile widziani, lecz 
muszą być przed rozpoczęciem posiedzenia zarządowi 
przed stawieni.

Orzegów. W Sobotę 25 Marca odbędzie się zwy­
czajne pi »siedzenie tutej-izego katol związku ludowego 
o godz 6 wieczorem na sali posiedzeń Uprasza się | 
wszystki h członków, aby się licznie stawili z książka­
mi z biblioteki dla zamienienia.

Ruda. Posiedzenie Towarzystwa Chrzęść. Prze- . 
mysłowców odbędzie się w przyszłą Niedzielę, dnia 26 
bm. o godz. 5 wieczorem, w lokalu p. Malcher. Go­
ście m le widziani.

Radzionków. Z powodu ważnych spraw prosi 
na posiedzenie, które się odbędzie w Sobotę dnia 25 
bm. o godr 5, zarząd towarzystwa św. Alojzego o li­
czne stawienie się czł' nków. Panowie, którzy nale­
żeli do kr mitetu jubileuszowego, niech także przybędą, 
gdyż będzie zdane sprawozdanie z wydatków na tę 
uroczystość. Po załatwieniu spraw towarzystwa, bę­
dzie miało dwóch członków piękne odczyty i deklama- 
cye. Posiedzenie dla tego się odbędzie w Sobotę, po­
nieważ w Niedzielę pojadzie kilku członków na pasyj­
ne przedstawienie do Rybnika. Goście mile widziani.

Dąb. Towarzystwo św. Alojzego odbędzie posie­
dzenie w Sobotę, 25 bm o godz. 6 wieczorem, na itę- 
pne posiedzenie zaś w pierwsze i drugie święto Wiel 
kanccne. Zajmujący odczyt będzie miał członek ho­
norowy p. Macherski. Niech się członkowie licznie 
stawią ; i gość e mile widziani.

Katowice. Zwyczajne posiedzenie Towarzystwa 
Córno. zląskich Przemysłowców Katowic i okolicy odbę­
dzie się w Niedzielę 26 go bm po południu o godz. 
4ł/* po południu na sal p. Mittmanna. Goście mile 
widziani.

Rybnik. Za staraniem Towar .ystwa św. Alojzego 
odbędzie się przedstawienie Męki Pańskiej 24, 25, 26, 
28 i 29 Ma-ca na cali p. Witt:cha. Początek o godz.
77*. Przedstawienia te składać się będą z pięciu 
scen: 1) Ostatnia wieczerza; 2) 1 manie Pana Jezu­
sa; 3) Pan Jazus przed Kaifaszer-j i 4} Pan Jezus przea 
Piłatem; 5) Pan Jezus na krzyżu. Do tego dodane 
będą żywe obrazy. Ceny miejsc: I miejsce 1 mrk., . 
II miejsce 75 fen, III ir ejsce 50 fen., IV miejsce 30 
fen. Wstęp dla dzieci 10 fjn.

Nadesłano.
W Niedzielę dnia 26 b. m. obchodzi Przew. ks. proboszcz 

ENANUEL BUCHWALD w Radzie swe imieniny; wdzięczni człon­
kowie Towarzystwa św Alojzeg składają mu jako swemu czcigo­
dnemu prezesowi serdeozne życzenia.. <

Niej den z szanownych ozytelników cbętnieby się może nie­
raz zastósował do rady „Katolika*, ale nie zawsze się wie, gdzie 
wiarusi, dwbity katoliccy kupcy mieszkają Utóż jednego tikifgo 
kopca nież-my wszystkim polecić gorąco, a tym jest p. J Lazar 
w Bytomiu na nlicy Krakowskiej, mający, jak w ogłoszeniaob wy- 
czjtać można, skład kap-luszy i czepek rl in, go rodzaju. Pora po 
temu, więo radzimy u niego spróbować, a zapewnie się nie zawie­
dzie.

k

Któż poda św. Jozefowi kamień do przebudowania przytuliska 
dla biednych diieci b6z przytułku w liczbie 60. które się tylko 
z jałmużny utrzymuje? Dotąd mieszkają one na komorném w dwóch 
nędznych domkách, ale tak pozostaó nie loże Dla tego zbliżamy 
się my czciciele na iego O,ca św. z serdeczną prośbą o jałmużnę. 
W ,aż'ą pierwszą S odę odp nwia się m izi św. za dobrodziejów. 
Adres: B-rlin, Pippel-Alite 110—112, dt. Jose sbelm, M. Tansoher 
D. H L służebniczki Boskiego S6roa J< runowego.

Pokwitowania
Ofiary na budowę kośeloła w Berlinie.

K tlorz z Bogucic 50 f. Woźniczka 1 m. F. Górny 1 m. 
Bractwo róż-ficowe p chłi psów 3 55 m. W. Krawczyk 1 m.

Na kościół Serca P. Jezusa w Bei Unie.
J. Koza 50 f.

NOwe agentury.
.KATOLIKA“, „PRACĘ* i „ŚWIATŁO* zapisać sobie można: 
W Żernikach n knpea p. Jana Mrozek.

Poczta Redakcji-.
P. P. w M- Nadesłaną sztukę p. R. J. przeczytamy pod­

czas świąt Wielkanocnych i doniesiemy, czy będzie drukowaną. 
Pozdr.

T. W. O. Wolno; można ebłorców poslafl na 4—5 lat a 
potem ich tu dotąd sprewadzić. To jest najlepsze. Znamy teł 
takie przypadki, że tam skończyli, a tu ich pjtem jednak przyjęto. 
Pozdr.

J. K. Prosimy napisać wyruźnie: 1) jak się ojolec I matka 
tjßb diieoi nazywają, 2 j w której gminie mieszkali, 3 Ue tyob Izie ć, 
4) czy nie mają opiekuna, 5} od dawna są w ewanglellckim zakła­
dzie i jakie ten zakład ma miano. Skoro to będzie ty wiedzieli, to 
się będr nmy starali, dzieoi wydobyó od ewangielików.

Za ogłoszenia nie bierze redakeya Ładnej odpowiedzialności.



Kupujcie u swoich!
Va nadchodzące święta

polecają szanownej publiczności

czl Mkcwie związku katolicki eh kapców:
Józef Rogiilla z Chorzowa: mąkę. krupy, rozmaite wi­
na, pi*o, ma ť,. e najlepsze brz>twy na sprwdsi.

Walenty S eftczjk z Chorzowa: towary kolonialne,
pa-.\, cement gips 1 gwcźicie do budynków, tahżo do zasiewu na 
zbliżającą się . iosną owies, jęczmień 1 ziemniaki

Jan Żolondek w f horaonlo sis,
kor; ą mak. -odzo.ki, migdały mandle, pieprz, :abakę, oy gary, mą­
kę rozmaitego gatu ikn t d. takte wino i piwo rozmutego ga­
tunku w butclko- h
Ion Ponl ti IT tn' >i| * pole-u po eynanh konsumowych tym, 
nilu I lilii b 1 'U. którzy zaraz gotówką płacą: mąkę ce­
sarską 00 mąkę psiunną 0, towary korz. nne, kawę. jenkier, rodzenki, 
młodzie, ff n srg.>r nę, miód wina prawdziwe Węgierskie, Tokajskm, 
owocowo, jsgodowo 1 t d.
Pinłr Çnrnü 7 Ititrhn • “1^? pszenną, młodzie (droidiej, 
I luli l5|łl uli b A Cli MII « rodzenki, migdały, kawę, cukier 
1 wsrelkie nn i towary kolonialne dobre a tanie.

Edward Tcuher z Karhu: dżo) rodzenki^ m'gdal,, kawę,
i wszelkie imię t iwary kolonia os dobre a tanio.

Robert Held z Lsurahiity
. waż zal upił naraz wielkie masy rozmaitego towaru, dla tego też po 
' najttńszyoh -e .ach sprzedawać może, mianowicie: entier, kawę, 

cykor ę, czrkeladę, wanilią i kakao, herbatę, śledzie słono, zapra­
wiane i O] iokanr, sardi le, sard/nkl, kapnstę, ogórki, borówki, suszone 
śliwki i gruszki, mak, phprz, korzenie, rodv-nU, migdały, orteohy,

• piernik, sery, rassło sztuczne 1 masło własnego wyrobu, mleko, grooh,
• fasolo, soczewicę linzv, mąkę i krupy wszynttich gatunków.

ulfcy Ko­
lejowej i Młjń

sklej po eoa swój «goto zaopatrzony sktad towarów kolonialnych 
prawdziwrgi wina, najlepsze pi.ro składowe (Qambrinusbrän) i pi­
wo knlmbaoh»kie, oygary i destylaoyą (w z.)

Otou Stoli w Lanralmcie towar kolonialny, onkfer, kawę,
cykor-ą mak. rodzeuki, migdały (mandle), pierz, tabakę, oygary, 
mąkę joz-naitogo gatunku 1 t d., takża wino 1 piwo rozmaitego ga­
tunku w bu c.k;ch

Piotr Wacławski z Miechowie rów korzonnych mąki,
krupów, csucia i t d., piwo lagrowe po 10 fon. namysłowskie 12 
fen, prawdziwe kulmbachskie 25 fen. i wodę sodową (selter); 
polecą ta*rłe swój warsztat elektromeohaniczny, piorunooiągi, błjoła- 
wiozne druty, tdegrafią domową i t. p., Singera rcpszyny do szycia 
od 50 marek począwszy, które reparuje pod gwaranoyą, wreszcie 
pompy dobre. (44t5

Aleksador Lewandowski z Katowic: leioi

pieczywa smaczni 
bulki 1 t. p. tanio.

Józef Kitzinger z Suchej Córy Ä pmą?

Juliusz Krząkała z Miechowie:
Jan Ranasch z Niem. Piekar m linislnych i łokciowych,
także różne wina i piwa po jak najtańszych oenach.

Emanaci KischcI z Poremby : towarów płóciennych i
kjt.no , cukru kawy, rilzenek, migdałów, pieprzu, korzoni, tabaki 
itl. po najniższych renach, mąkę po ccnąch młjńskioh, żelazne i 
cmalijowLue nsczonla, piawo wina różnego gatnnka, piwa Kulmbaoh- 
skin 1 Rybnickie, wodę sodową selter) i limota lę.

Józef Gajdzik z Rokitnicy r.enny, cukier, kasę, cykoryą,
mak, rodzeuki, migdały mandle), świeże drożdże, tabakę, cygary 
i inne towary. Dalej poleca także swoję pievaru ę, mąkę rozmaitego 
gatnnkn i krupy. Ponieważ sklep nowy, dla tego też towary jogo 
są świeże i dobre.

najtańszych 
jkę rozmai

tego g. tanku, cukier twardy i miałii, dobrą kawę, migdały (mandle), 
rodieuki, mak, pieprz, cynamon itd.

Paweł Kosmalla z Szobiszowic: nitÄrc
cukru w głowie 31 fen., funt faryny 29 fen., funt dobrej Ist y po
I. 40, 1 60, 1 80 m., funt dobrego masła margarynowego 80 fen, 
wszystkie przyprawy, także wodę sodową (selter; i wszystkie Inne 
towary dobre a tanio.

Jan Obremba z Szarleja: nach swój skład towarów ko­
lonialnych, kawy, oukru, tabaki, i wszelkloh innyob,towarów, także 
pi -o i wino.

Jan Rygułi w SZOpieniCaCll pojedyńcze dobrze robio­
ne ubrania do pracy, towary korzenne, jak najlepszą t bakę, prn- 
sówuę, czyste wina, cjder, piwo w butelkaoh i baryłkach, każdo 
dzionnie świeże drożdże, mąki bardzo piękne i spore, a mianowicie 
pn nlczją n-ąkę Kluozborską na kołacze. Ceny te same, co w mieście.

J. N. firoclmt z Wieszowy:
rzenl, pieprzu, tabaki, cygar, mąki, krupów, soli, ryżu itp. po ce­
nach Bytcmskioh.
'oiin li (i")ii 7 WiûC) /IUUV -)oleca uprzejmie swój skład 

IflHüi V^,'Ul b IllTOLUn) wiktuałów, a mianowicie dobre 
kawy po rozmaitych co. ach cukier twardy i miałki, mąkę wszel- 
kiego gstunkn, rodzenki, drożdże, szafran, cynamon (skórnioę', roz­
maite towary korzenne, tabakę (presówkęi i dobre cygara. Można 
też u niego zapisywać „Katolika“, ., Pracę“, .,Światło“ itd.
I nilirik I ilhlK! 7 VííÍaVU # towary kolonialne tanio;LUUmK. LdUlCS b LvA\bA. co Wtorek i Piątek świeże pi­
wo do butelkowania (filowania), piwo bawarskie po 10 fen., kulm­
bachskie po 25 fen. za butelkę.

Józef Kaller, kupiec w Bytomiu (ul. Tarnowicka 34). Józef Gazda, kupiec w Niem. Pie­
karach, Bernard Bazan, kupiec w Dorocie. Ludwik Fischer, kupiec w Królewskiej 
Hucie Józel Pyzik, kupiec w Mekoszowach, Antoni Sikora, kupiec w Miejskim Janowie, 
Franciszek Baksig, kupiec w Grzybowicach Antoni Cebula, kupiec w Radzionkowie, 
Stefan Walczik, kupiec w Mysłowicach, Rafael Palica, kupiec w Zaborskiej Pnrembie 
(w domu pana Ciupki), Józef Sikorski, kupiec w Michałkowicaeh, Aupustyn Piecha, 
kupiec w R ździeniu, Teodor Figura, kupiec w Miejskim Szarleju, Norbert Kawka, 
kupiec w Suchej Górze, Jan Hlachulik, kupiec i właściciel domu w N>wy<h Hajdukach 
(Grenz-Kolonia 23), Mikołaj Papoń, kupie w Janowie przy Szopienicach, Szymon Haj­
duk, h ndel i restaura ya w Janowie, Józef Pach, kupiec w Królewskiej Hucie na ulicy 
Kościelnej, Wincenty Franke, kupiec w Nowym Szarleju, Jakób Szastok, kupiec 

Radzionkowie, Franciszek Thomas, kupiec w D. Hajdukach, Ryszard Fabian,

i s ti^ s- ai » ®
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&.S O1 *< 1kupiec w Radzionkowie. Michał Tyczka, kupiec w Radzionkowie 

Franciszek Bsumek, destylat ya w Bytomiu, Antoni Szymkowiak, mistrz krawiecki w Radzion­
kowie, Błażej Ja roń, handel mleka w Lipinach.

JParcelacya.
W Gałązkach, folwarku z dóbr Miedzianów- 

8kich. blizko szosy prowadzącej od stacyJ kolei żelaznej 
B i n i e w, w powiecie Pleszewskim, są jeszcze na 
sprzedaż parcele różnej wielkości jako włości rentowe. 
Ziemie w najlepszym gatunku i w wysokiej kulturze; 
parcele są wytknięte i_ wymierzone, a kompletne 
zasiewy wykonuje właściciel« Parcele oglą­
dać można każdego czasu za zgłoszeniem się do Zarządu 
dominialnego w Miedzianowie i tamże zawierać umowy, 
na które wpłata kaucyi wynosi */« część ceny kupna.

Zaliczka przy kontrakcie wynosi 7« część ceny 
kupna; reszta zostaje na gruncie niewypowiedzialna 
jako renta 4 % amortyzacyjna. (kw.II

Bank Ziemski w Poznaniu.
Szanownej publiczności ttrol. Muly 1 okořtey ninlejszem 

uprzejmie donoszę, iż (731A
skład towarów kolonialnych 

i delikatesów
od p. Al. Rotera w mie sun, olica Katowicka Nr. 3 nabyłem drogą 
kapna, i prosię mile o łaskawe poparcie w mcm przedsiębiorstwie 

Pr; —rzoksjąo tylzo skorą usługę i najtańsze ceny, piszę się 
z szaounkiem

Robert Snda, Kró ei ska Huta, ul Katowicka 3

Ł 1 NOLIN-Toilette Créai ŁłNOLIN 
fabryki lanoliny w Hartlnlkenfelde p. Berlinem „0

(kw. 93 ^
do pielęgnoT. arna skóry, 
do utrzymywania w czystośol i po­
krywania zaognień naskómch i ran.-jfi 

do otrzymywania dobrej skóry, 
mianowicie a drobnyeh dzieci.

Do nabycia w rurkach cynowych po 40 fen., w puszkaoh 
bias ii lyoh po 20 i 10 fen. w bardzo wielu aptekach 1 drogeryaoh. 

Ptł»d grne-sinn : Richard II„ g ib, Berlin N W 21.

Unitę
Ueite

Tanie a dobre ! I !
„Kamoruńskie* cygara 5ü0 szt. tyl­
ko 4,50 m. »Universal* cygara Nr 
73; 500 szt tylko. 5,’0 m. Germa­
nia“ oyg. Nr. 21; 500 szt. tylko 7,50 
m. „Havanlllos“ oyg. znak. 501 zt 
8,50m.,małyform., bard.nlnb 1 Tyl 
bo za zaliczką franko. Papierosy 
znak. od 50—250 f., za uto sztuk 
Przesyłka na próbę najmniej 500 
szt. za oenę burto mą. R. Tresp, 
Braungberg O.-Pr., fabryka cygar.

P lucam piękny ser w cegieł­
kach, C6nt. po 18.00 m., szląskl 
■er knbkäSc kopa 1.85 mrk., szlą- 
ski ser ołoranński, kopa tOfrn, 
prawdiiwy ołomuński, kopa 82 
fen., hawarikl zer szwajcarski, 
funt po 80 fen. (kwA

OTTO MÜCKE,
Katów'-e

Mm wielkanocne,
torby szkolne,

kufry podróżne,
deski do prania/

wszelkie (kw.
artykuły do prania,

cygara.
J. A. Adamietz,

Bytom G-Pil., rynek Fryderyka 
Wilhelma (Reitschule')

Wazystkie towary leb pławę
i krótkie, gotoweubiory, ohusthi itd 
sprzedaje nąjtaniej w Starym B b 
run u katolik Mateusz Paweł 
Gawlik i prosi szan. Wiarus, o po- 
paroie. Także przyjmu o się pro­
centa i pioniądze dla Pszczyńskiej 
kasy osic-ęcnoścl. kw

Dobre kórhl
do piwa składowego

ICO sztuk 1,25 mik
poleoa (362A 

D. Perslkauer, Katowice, 
rynek 4.

1 ezeładolk kriawteckl,
jako też 1 nezeú, n ająoy chęć 
wyuozy ć się grr rto wnie krawi ect* a 
mogą się natychmiast zgłosić. M. 
Plata, iwlstrr kraw ïper- pieDi-y

krawiec
w Zabrzu G.-Szl.

po’eca (kw. 
■wój wielki skład 

garderoby męskiej 1 dla chłop­
ców z dobrej materyi po oeuie t - 
niej i rzetelnej. Przyj raje także 
zamówienia na wszelkie nbraula po­
dług m’ari. U>-ługa rzetelna i sveni

Młj ie 363A

drzewka owocowe,
tylko najmakomitsze gatunki, ma 
na sprzedaż

Bernard Letzel, Bytom, 
ul Dyngog.

t enentowe piaty na 
dachy D. R.P. 49238 
npjleps-e i najtań­
szy matcryał do po 
krywanla daohó « 
wyrabia w różnych 
kolorach (kw 

A. Kaprt, 
Bytom n. Sil

Książkii
modlitewne do 
Komnnill dla na­
rzeczonych, pol­
skie i niemieckie, 
w nadzwyt zaj nym 
wyba.'ie świece 
do Komunii św, 
różance I wgzel- 
kleartykuł) rell- 
trU iaj taniej wnaj 
starszym s ł«dz e 
tego rodzaju, kw.

Katolicka księgarnia,
Edward Gross, Bytom,

ul Ta>n wi ka 1

Zapozew
Nieznani s aJkubleroy po zmar­

łym 16 8 erpnia 1888 w Katowi 
czci posiedz.oielu dorożek Karo­
la Scheja n.cuh się wnet zgłoszą 
do opiekuna spadkn, mistrzu śló- 
sarsklego Karoln "’letrk ~ w 
Kat >w cach. 339A

iklcie zastępstwo jako lekarz 
knapfiiaftowy ustaje z dniem 1 
Kwietnia br. Czynność moję juko

lekarz praktyczny
jednakowoż zachowuję tu aj nadal 
i zatrz muję moje ditychoiasowe 
mieszka .io. ikr. C rper, lekarz 
praktyczny, ubi ag i akuszer, obeo 
. astępoa paca dr. Mj śliwca, Za- 
b irze A w a t ce św. Baibary

Osit tliłem się tutaj jako

adwokat.
Mo;e biuro znajduje się na ulicy 
Cesarzewieza < Kronprinzenstr ) w 
domu pana dekoratora Pawła Mey­
era. (235A

Zabrze 7 Mirca 1893.
Karol Weiss,

dawniej adwokat i notaryusz 
w Psczk wie

Za tamą »»pi tą wjkuiiuję

pisma
każdego rodzaju
lrdzielam bezpłatnie porady. Pize- 
zemnie można także u- nyó po umiar­
kowanej cenie w Halembie

^ sześć mórg roli,
która się nadaje dla jakiego lobo- 
tnika do wystawidnia domu mie 
szkolnego. (390A

I. Ring,
poradni* pr**rH3ťv v HalomWp.

J\a porę iiudowanm
pileoam mój bogato dobrany (kw

skład drzewa
budulcowego i rzniętego na deski 
p i najtańszyob cenach. Poży­
czek w gotówoe udziela się rów­
nież.

Adtilf Po Iłach w Zabrzu.
Wie.kie Strzelce.
Kupujcie u swoich!

8>auo*nym niarnso n ptlecam 
mój skład towarów ło cl vych: 
Kaźmtr w ró/nyeh gatunkach 
1 kolorach, chusty, eajgl na spo­
dnie, katany, płótna na koszule 
i poszwy, także i gotowe ubiory 
sztofowe 1 cajgowe po najtańszy on 
cenai h. (306A
Edward Enenkel.
Na włości rentowe

mam jeszcze kilka parcel łagud- 
nej gliniastej znmi, położonej kn 
połudmui i, między ko/akiiduil wę 
gla przy szosie około ko psim 
H o y m leżącej, natychmiast do 
sprzedania; również masywne bu 
dynzi 1 uog.pl.mą. (kwA

Biertułtowy w pow. Rybnickim. 
Wlstheropp, włsśe. dóbr i an towy

W Księżejasi pod Leśnicą je->t 
KT gospodarstwo, W 

składające się z 32 mórg pszen­
nego grantu, budynki murow.ne, 
skorupą i łupkiem pokryte, z pięk­
nym doiOiDm sadem, z wolnej rę­
ki z powoda noJeszł g ■ wieku wła 
ś dc e a zaraz d. sprzedania. Kn 
pujący może kapió według łyoze- 
n a mniej, albo też i nsd 32 
morgi. R ua jest obsi na i inwen­
tarz w p< rządku. Cena według 
um' TV, wp aty poło- a. BI żsiy 
wiadomości odzieli (363

Józef Mu izket w L o ś n i o y
K » dlu^i I

moich dr óoh ST nów, Jana Win 
kl»ra i P otr Szczypiorą, którzy 
mnie lekkomyślnie opuścili, nie sto 
ę i za nie nie odpo ;adam. Oj­
ciec Jözef Winkler, posiedzi 
ciel w Nowym Chnrh frnH fin

II

Wiel. Duchowieństwu
oraz wszystkim Rodakom, zwłasz- 
oza rozproszonym na obczefn'e, 
polecamT redagowany przea W go 
ks. dr. Franoiszka Lissa tygodnik 
pod tytułem (406A)

Posłaniec Katolicki,
który zaviora lekjto i ewangelie 
na wszystkie niedzielo i śt.i.ta, 
nauki nie 3 r eine, artykuły treści re- 
1'gljnoj i społecznej, kronikę ko- 
śidną td. Prenumerata na poczoie 
wynosi 50 Dn. kwartalnie, a w 
ekspedycyi 10 egz za 4 mk. foo. 
Wreszcie zwraoa ny uwagę na 
pis no polityjzno — spółeozne dla 
ludu pt.

Wiarus Polski11
wychodź ion trzy razy t god iłowo 
z bezpłatnym dodatkiem tygodnio­
wy n zawiera ący.n całą treść „Po­
słańca katol “ Prenumerata kwar­
talna na poczcie wynesi 1 m. 50 
fon. Należy żądać wynźiie: 
,.Wi»rus P la nu ans Bochum. 
Drukarnia „Wiarusa Polskiego11 

w Boch m _____

Walne zgromadzenie
ozłonków konsumu spół 1 spożyw­
czej 1 kasy oszozędnośoi spółki z 
nleogranici ną poręką w Krzy- 
żowic ioh odbędzie się w Środę 
O Kwietni a po południu o go­
dzinie 4 w lokalu Jórefa Piontka.

Porządek dzienny: 
Złożenie laohnnków za rok 1892. 
Krzyżowioe, powiat P zo-yńskl 

dnia 20-eo M-r u 1893 
42^ A' ZARZĄD.

J. Lazar w Bytomiu,
Krakowiaka nllcu nr. 44

(w d mu p. Jaworskiego), 
poleca na nadchodzącą porę swój 
dobrze zaopatrzony skł.d (kwA
kapeluszy i czapek

w nt ir zmaitszyob gatunkach dla 
panów i dzieci po zadiiwlająoo 
tanich oenach. — Zarazem zwra­
cam uwagę, że mam na składzie 
kapelusze zo szeroką strzechą a 
Śp1 ZBstvrp wienchem

Proszę czytać!
Do Komm św.

czarne i niebieskie ubiory 
sukienne w eleganckich fa­
sonach. Ubrania dla pa­
nów z snkna, sztofn i kam- 
garnn, najnowsze rzeczy na 
składzie. Ubiory dla dzieci 
w największym wyborze, (kw 
Wszystko bajecznie tanio w

Józefa Bloch’a
kom&ndycie

w Królewskiej Hucie,
ulica Cesarska nr. 5.

SerMie nio ciemne
z becz! !

litr 1 mrk. pokpa ą na święta 402A
J. Schneider & Co.,

sklad hurtonny wina 
w B 'tomiu orz» Bnlwarre.

Das feinste Aromat S. 
hat / (Ł*

Höchster 
ExtractgsholtJ

w opakowaniu oryglnalnem. 
Palona na patent i.aszynle do 

pilon. D -R P 51402 (jodyna w 
swym rodź; ]u na oa*s Nlenry).

Z powoda przobado1 anla 
est okn.i wystaw., drzwi 

■»u lepowe, okna i schu­
ld? dre . uue do s rzed. 

Adolf Böhm, B-tom G. Si. 
nl Tsrnowloka 21

te»o
czerwoną buczy*ęf
ma na spriedii (378A
Dom. Średnie Łaziska

m Mikoł io

Sr A. Lewandowski, kupiec w Rakimacti,
ftr wielkie chleby, po 1 m., jasny wielki po 80 fen., pospolity wielki po 1 marce.

SE1 Michalik i Smolili, pierwsza i największa parowa piekarnia w
«sny rbleb, ważący 9 _ |
ten. Jasny ok~%gty,

ikw. Taco
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itt ^cbcvinatin au 
neuesten 

von Tuch, Buckskin, Kammgarn, Che 
viots, Paletotstoffen u Dam en tuchen!

lll(|flUüffriï!i!!(
Wimpfheimer & Co.

lleberraschend schöne und grosse Auswahl. 
-V^ixlulictL "billige ÖFzei: 

Vortlieilhaft
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Crospo larstwa rentowe
Podpibana Spdłka Ziemska sprzedaje następująco gospodarstwa 

rentowe za pośredniotwem Królewskiej Generalnej Komisyi:
1. w Markowlcach, powiat średzki, stacya kolei żelaznej 

Pierzchnę:
a) Dwa folwarki z obszarom po 300 morgów z komplet­

nymi budynkami, H enterzami i zasiewami; _
b) Cztory gospodarstwa z obszarem 60 morgów z kom­

pletnymi buj yukaml 1 zasiewami;
c) Kil ta parcel obsianych bez budynków z obszarem 10.

41, 60 i 100 morgów. (kw.
Ziemia w Marklowicach przeważnie pszenna i wydrenowana.
2. w Naramowicach */a “Hi od Poznania:

a) gospodarstwo z obszarem 112 morgów, z kompletnymi 
budynkami;

b) parcela z obszar m 35 morgów z łąką bez budynków.
Ziemia w Naramowicach jest żytnia i kartoflana.
Nabywoa winion wpłacić jako zaliczkę dziesiątą cręśó ceny

kapna za ziemię i czwartą część cny za budynki, oraz przjeąć na 
globie rentę wynoszącą 4 % reszty eeay kupna a amortyzują się 
w 60‘/a latach. W pierwsrym roku po pizcjeolu gospodarstwa ren­
towego przez państwo może nabywoa być z olniony cd płacenia 
renty państwowe,. Na wystawienie budynków otrzyma nabywoa 
na żądanie pożyczkę amortyzacyjną po 4 %.

Spółka Ziemska ar Poznaniu (Posen),
ulior rycerska 13.

Polecamy

patent, maszyny do młócenia ••
fwfłflwî I AsTnairrai ■ : u ^ 1ze drvyffsnú oeosmi. fächle, 

pledry, śrutownlkt, ma- 
zzynydo krajům ćwtkłj, 
pat« ciowep«inpydogDo> 
,uwM, slocz'isinie o 3 uo- 
tach po 40 1 O*1 iwv-eU.

Jelaffbe 1 Seliger,
fahryks maszyn I narzędzi rólnlczyeh w Raciborzu G.*Szl.

jak płaszczy d »msLIch i żaki1 tć ', ubiorów dla panów, chłopców 
i konf.inandów, sztofów na suknie koijionych, czarnych 
1 kremowych, chustek do zarzucenia, szali tatowych I chustek 
tureckich eoieoam po jesnze nie bywały oh tanich cenr. h. ikw.

Do Komunii świętej

Bajecznie tanio!
Z powodu pričbudovpníe mego 

lokalu handlowego musi byó l.oj 
skład aż do 1-g i L p « br. zu 
peteie wy - rzątnięt? i dla teg 
sprzeda s (24 A
wszelką garderobę

dla panów i ch/ipców
po jeszcze nie bywały oh ta 'i; h oa- 
naob, jako to:
ubiory dla panów ze sztofu od 
Ü m., ubiory z ślubne z croisé d 
20 m.. uh ory dla dzieci ze sztofa 
od 2,50 m, ubiory dla konflr- 
ma d JTT z czarnego saty u od 
8 m. Spodnie sztofowe, bielizna 

ubiory robocze po zniżonych
cenach itd. Próba wykaże prew ę.

Ł. K
Kiólevtsva Huts, Maitsenstr nr. 1 

w domu pana Moth

S. Siedner, Biskupice
p. leea «Io Ho ,‘imiiS śoętęj 
czarne 1 białe ksźmiry -id fj(: fon 
począwszy. Ubiory dla chłopców 
konflrmandów, dr-lej gardyny, 
płótna, poszwy, koszule wierzch­
nie, krawaty, kapilu z. , trze­
ci ik" sztofy na ubiory itd. Ubio­
ry dlu pi nów gitows i podług 
miary. Płaszeze wiosenne dl i ko­
biet i dziewcząt po kużdej « ożli- 
wy eonie. Wszolcie art Auły dla 
sz ; serak tanio. Wsiebie to­
wary z na oąozegij ' itcryrłu roz- 
ť rzod-.o się tak tanio ja 
nigdy. (kw.

Na Imieniny
Przewirleb. ks. probosiczowi

tEiaiÉvi£nMMii
składa (421

najserdeczniejsze życzenia* >
Ton. lystwo 

Chrzęść. Przemysłowców 
ł wRudiio.

iuX- j 5 aiurek TtT
zn-lapiwn w ZCrzn przy aptoc 
LiH.iaĆskiej. Zgłosić się można do 
Franc. Bagzlka w Grrybc wicach 

Pilrpnď rf p. "Wicsrewio.

We Wtorek -S Mai > tr. przed 
południem o god. 11 będą prze 
zimnie na plnou obok browaru 
Krebsa i carnwnl r a publioznej 
liejta yi za nanychm'fistowq za­
płatę »przedan 3 więcej daj, oma 
naitęino gstunki drzota: (413A

Wielka ilośó belek, 
desek, drzwi 1 okien. 

Sieg. Plessner,
aukeyonator. IMom G.-Sz„ rynek 
Fryderyka Wilhelma 11 I piętro 

obok hot-'lu Ij'tti nora.

Po "Ład

nie do uwierzenia
polecam do Komunii św. uhio.y 
dla ohłopoów, jako 1 ż czaru«, 
kremowe i biało kaź r.iry i natysty 
na suknio dla dziewcząt. ę368A

Figury,
krzyże świeczni 
ki, churągwle, o- 
braz, do proce­
sy! i wszelkie 
artykułykościel- 
ne wnajwięksiym 
wyborze p looa 
tanio p zy luprł 
nie rzetelnej usła 

ikw.A
KatoUCca księgarnia

Edffgrd Gross
Bytom G Szl. ul Tam wiola 1

O j wielki skład

dobrych cygar,
- ajleps^ą prosówkę, oławski tytoń 
zwijsn?, rozmaite gatunki trbill 
do palenia I zażt « ania, wszelkie 
towary kolonialne w dobrym gatun- 
kn, piawdtiwe świece woskowe, 
j ko ło„ świeże nasiona tak po no 
jako iogrodo e, polecam po tanich 
otnaob (417A
Fr. Kempsky,

dawniej J. ttem^sky 
b ie Itiob Strzel »oh.

Satyny ż alazne, 
podpinacze, 

»łupy, 
cement,

maty trocinowe, 
gwoździe, 

żelaztwo do wozów,
poleca 228A

E. Schlesinger,
» fc ł ” d żelaza w Głifó «u .

7. Marie, ibu ska

Loten a pieniężna
"Sągci nici już :3 ! 14 KVet

IWïPKmUÂM.
<L')syoryg.po3m.
po-to i listę r - ..0 fon. ro.syłe

J. Rosenberg,
! IBei lir* fi Ko v irmi-dantcst51

Cukier

Mas Owfci,

Bzozególnie jasne 1 czarne kaźmlry. Na wyprawy bardzo piękne 
płótno na poszwy, półpłótno i czyste płótno.

Max Tlcliauer, Król. Huta,
piór« sty narożnik od dwom« przy schodaoh kolejowych.

Do starego Blumefelda f
Ç\A w Bytomiu w rynku C\A

i* r\r7U cłnroi Q nłoPDprzy starej aptece.
Największy wybór

ubiorów dla panów 1 chłopców
i po jak najtańszych cenach. Obefalunlhi 
! krótkim czasie wykonuje się jak najstaranniij 
jCo się nie podoba, bardzo chętnie zamienię, (k.

Król Huti úhoz O sar er.icza 82. 
cV'k fcuooa Artla

Mrxn zamiar z wolnej ręki sprz. 
dać (4C5

gospoda-retwo
z 9 lAOrgami poi: z ią'ąi dobre 
gliną na cegły. A żna się >głu 
s ć u Augusta ^Kruzle ra Kato­
wi a1, i pi ßa^d-.i«.

Mi 5 izbami i obh.wem itd 
i l1/, mon i pola jeve z w 1-

nej ręki do sprzeCŁ ia nr. Kol, Biel 
s .otl e. Odki , jwio Leon 
Źar, Failsdorf. (401A

Obraze

w

wyrządzoną Gust wowi Łabusch 
w Borkaoh odwołu ę. (41SA

Adolf Böhur, Barowie.
Do u-ej dostyiauy ' i s»łauu to­

warów kolonialnych poszukuję
tr sllneg i u ca-tła “ĘtĘ 

11. Grftnpner, Bytom G.-Sz. 
ul. Tarnowiola 47. (35CA

tward1 3 f, f*r>m 29 f najioo- 
sza si.'.a od 1,-0 m. Kontuki, 
herbata, św. a e 1 wszelkie towa y 
koizenni sprzedaje się po maj­
tać .Zych ce ihi rabatem. Naj- 

lęłazy Bfł»d emaliowanych, że- 
Iszuych 1 blaszanych wyrobów; 
Uje, parasole, fajki po n-tder ta- 
n.oh -oaa -h Dla ha. «darzy uata- 
nuwia się osi ono cery. kur
H. T "ha’.er, Król. Huta,

ra .iireciw now j i_ott f.

I
Dziś rano o godzinie 6 zasnął w Panu spokoj’nie 

po dłuższem cierpieniu na z lobry mąż, ojciec, dziadek 
i teść, posiedziciel domu i cegielni

Bernard Łetzel
w 63 roku życia.

Z prośbą o spokojne współczucie lonoszą o tem 
Bytom G.-Sz., 23-go Marca 1893

w smutku pogrążeni krewni
Pogrzeb: w Niodziolf 26 bm. po południu o go­

dzinie 3-ciej. 415 A

Obwieszczenie. g. GO
Dobra Górno S'leiliany, powiat Rjbnick' G.-Bs., 450 mórg 

ziemi pszennej 1 ć ublanej włącznie 40 m.rgj łąki, ktorą2 i 3 razy 
siec można fdren vanoj', przy szodo połażona, która je złąoza|z 3 
miastami 1 koleją w odległości tylko 1 mili, mają być w celu utwo- 
o'm włości rpnto y hv duroiria wlelk’ h parcelach rois, rsedsne.. 

"W celu umowy i zawarcia koitral.u kupna będę ja niżej po (pisa­
ny we Wtorek 11 Kvrtetnln 18 J>3 od godz. 9 rana w pomie­
szkaniu włiśc iela pana Znika w Go:my 1 š rklanaoh ob onym 
i zaprzsism do tigo mających clę kupna. Obe’iierlo przedtem lc- 
z olone B 'isiych wiadomości udzieli ; “ i Z Ik, " tóry także 
zgłoozeoia się na parcelo przyjmuje. Mianowicie zwraca się u*agę 
refloMantom na pięk. podwórze zabud. z dowolnym dc tego areałem.

Michaelis Aronsohn, Wrocław, Ernststr.2.
wchód: ;ce 

fkw. IWiz lkie w aakres budawn cr«m
praco wykonujemy po cenach ui.uarko sranych.

Ejsili, tosztoi1;!-', S' tyne oUiczeiia iß.
robimy szyb; o ż dobrze .

. i . Łtrrm łi «V J. Hjtrek, cpółła budownioia, ■ 
Pytom, vi!a Kramera ul Klubowirlh\

l>o rozważ uła dla r«b. in kćw 1 robotnie!
Przy pracach z'ori yoh i mularskich kannlizacyi Odry od 

Koźla aż do uiś ia Nysy zaajtdzio daleko więcej r.iż aoeo rt li.it- 
nlkdw 1 robotni.: n przy. te dwa lata d. brzo płmc 
z.t udnienie. Zar b:k przy płaiy dz’ei nej d a robotników do 2,20 
marek, óla r botnic do ,30 roarik na dzuń Na »kord stosownie 
więcej. R boty rozpoczną się w całej rozciągłcśoi i»ras po "Wiel- 
kanooy. Zgłosić się ra miejscach budowy. (407A

Koźle, dnia 18 go Marca 1893.
Firma ; rzeddębierosa budowli R. 8.łineider.

• Z masy konkursowej

S

pewnpj f-rbryki zakupiłem wielką ii ść towaró" i s rzeds ę, 
dopóty zr.pas starczy za ftotdwÙç: Stemplowano, prawdz. 
srebrne zegarki erltid. ze złotą obwódką 12 mrk j\ 
rzete na wartość !8 marek. St-milowzno prawdziwe ‘1 
srebrne zrg^rkl remonte ,r we a ob- óitą złotą 
14 marek, -r.ctelna wartość 21 marek. Za dobre chodzę- A 
nie »egwlo’T dąję graruncyą Wszolkio inne ait, kuły jj 
tanio. Zamówienia zamiejscowe uskutecznia się na tych 
miast. fkwr.

Z.
Oskar Jander, handel zegarków,

M echowice G.-Szl.

Lud. KosenthaFa
warsztat kamieniarski opędzany parą

Bytom G.-Ssl. kw-
wykonywa wszelkie roboty budowlane. 

Wielki skład
gotowych pomników

każdego rodzaju kamienia.

owocowych do sadzenia
wszelkiego rodiaju, usiląchctuio 
nyoh najlepszymi gaUn! ami, irtm 
wielki sapai, ja-otożlirnodricwka: 
piewszą klssę po 1 m., 2 klasę 
po 80 fen., 3 klasę po 69 fen.

Dawid Grabowski,
właśoieiel ogrodów i s*,krky drzew 
owocowych w L<"śnuy iLescb- 

nitz O.-S 4f 9A

Dobrze utrž' many (412A

fortepian,
króti.io skrzydło, znazomna kia-' 

atuca jest z woleej ręki dr 
sprrodanfa. Bliższych w .dom śc-
"rdz: BÜ

Sfegfj Je 1 Vlemsne.', 
ankoyr ator. Byti m G. Sz., jynek 
Fryderyka W.l iclira 11 I piętro. 

rbo! hotelu BerthnerB.

Ud 1 K »'ni., br pos.uku ę 
żci'a'fgi', sil ego, koniecznie trirź 
isego pari>bk:j. ktrr: się samo 
« ładuie na guinoj robocie zna i 
oiuó •; tego i r-:cę sługi domowego} 
-vyłc yr aów iittn,M wysotąpłaoę I 
i wolne n..cs_kaclo. Nathan Kar- 
liner, pCE_ dztidol gośo ńca, Su- 
tshamm r przy R -duże. li 3A

30,000 klinkrówki
msid jeszcze na mojej par -woj co- 
glclri po 18 i 20 marek do sprze­
dani '. (411A

w Byt- «in O-Sz

Leus, asflepjeg a
god lnach wioojirn; b udsiola 

Robett Pffeâ W Załężu; 
d3oA' v>- domu ,au» Fesser’a t

, St Si.-in«i» <sh. otny -ia kasdy 
-çdz'o anre. Żąd, ć i irtą poc-.t 

teilen - Aus we hl Courier Berhn W 2.

Osoby,
reda «co «iç do s ■ zodswanis mych 
Dwwo.iwyeh orj ginalnych Singe­
ra maszyn do szycia, mogą się 
natychm u)t zgłoś ć. (kwA

G. Ne rX.tger,
Gliwice, ulioa Far oka 11.

2 clitopf ów
rorządnyeh rodziców, rnają-r-eh
chęć wyuosyć sio plemikirstwa, 
mig się zgłosić na 1 Kwietnia u 
P. Goerlleba, piernikm-., Bytom.

Do mego składu tuwarow ko­
lonialnych 1 łokciowyo . poszuk ę 
od 1 Kwiotnia (359A

ucznia
z odpowiednleml wiadomościami 
sikolnami, syna porsądnyoh rodzi­
ców.

Józef Klossek, Szarlej.
>ťl~<[ 4llM<e M

któryby się oholał wyuczyć koło 
dziojstw* może się zaraz zgłosić.1 
Alsoher, Bytom, Hohenrollernstr. '

* SZU* -■--- f m ijrr,v,

K'lku i.riyjemnyoh pomieszkali 
mi az z chlewami 1 górą są na­
tychmiast do najęcia i d-da 15-go 
Kwietnia do ZHirilfszlania. Ceny 
tonie. Adjżf S hłcs ng:r, 
S^ko-xlee n Lauraiu ie. (361

Chłópsa,
ale. tylko syna ui rządnych rod i 

ó «, mijącego thęć wy u -zy ć s i 
kn eotîia, p. szumuje od 1 Kwii- 
ttla br. i413AV. Tyczka,

knpieo w Kozłowejgorze.

Chłopiec

Bedaktor odpowiedzialny: Jan Eckert w Bytomiu, — OzcionKami drukarz „Katolika“ w Bytomiu. •— SaiiadtAi L. Hadzkijewskiej « Bytomiu.


